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Po 388 pełnych okrążeniach, na oczach 250 tys. fanów, Toyota wygrała 86. edycję
legendarnego wyścigu Le Mans 24h – jednego z najbardziej znanych wyścigów motorowych
na świecie.

Zespół Toyota Gazoo Racing (TGR), którego sponsorem i partnerem technicznym jest DENSO,
wystartował w kolejnej edycji 24-godzinnego wyścigu Le Mans, mając tylko jedną ambicję: odnieść
swoje pierwsze zwycięstwo. 18 czerwca ten cel stał się rzeczywistością – zespoły TGR zajęły
pierwsze dwa miejsca na słynnym torze Circuit de la Sarthe.

Sébastien Buemi, Kazuki Nakajima i gwiazda F1 Fernando Alonso kierowali Toyotą TS050
Hybrid z numerem 8. Tuż za nimi uplasował się drugi zespół Toyoty (Mike Conway, Kamui
Kobayashi i José María López), który przez długi czas przewodził stawce w aucie z numerem
7.

Podczas swojego debiutanckiego wyścigu w Le Mans Fernando Alonso w imponujący sposób
przyczynił się do zwycięstwa ekipy kierującej Toyotą z numerem 8. Po dwóch karach postojowych,
Alonso musiał jechać możliwie bezbłędnie podczas nocnych okrążeń. Obie Toyoty TS050 Hybrid
sprawowały się równie dobrze przez całe 5286 km – to, która drużyna zwycięży, nie było pewne.
Dopiero nieoczekiwane problemy techniczne Toyoty nr 7 sprawiły, że ekipa Alonso wysunęła się na
prowadzenie, które utrzymała do końca wyścigu. Trzecią pozycję zajął zespół Rebellion, który miał o
12 okrążeń mniej niż zwycięska Toyota nr 8.

To była próba nerwów zarówno dla kierowców, jak i mechaników, ponieważ Le Mans to
wyścig bezlitosny. Na długiej drodze do zwycięstwa, hybrydowa Toyota TS050 zużyła aż o
35% mniej paliwa niż podczas tego samego wyścigu w 2012 roku. Wydajność i moc



pojazdów ekipy TGR to w dużej mierze zasługa licznych części DENSO, w które były
wyposażone pojazdy, m.in. silnika hybrydowego, modułu ECU i świec zapłonowych.

Dzięki zwycięstwu w Le Mans, drużyna TGR prowadzi w rankingu Mistrzostw Świata Wyścigów
Długodystansowych FIA z imponującą przewagą 28 punktów nad kolejnym zespołem nie związanym
z Toyotą.
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